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Tobie chwała i  cześć, Trójco Przenaj 
świętsza, jedyny i  N ajw yższy Boże!

L r :^  LIST OJCA ŚWIĘTEGO JANA PAWŁA II 
DO OSÓB W PODESZŁYM WIEKU

Do moich Braci i Sióstr 
■ łudzi w podeszłym wieku 

c.d.

Już Cyceron pisał, że «brzemię lat jest lżejsze dla tego, kto czuje się szanowany i 
kochany przez młodych».
Duch ludzki zresztą, choć odczuwa skutki starzenia się ciała, jest stale otwarty ku 
wieczności i dlatego pozostaje poniekąd zawsze młody; doświadcza zaś tej nie­
przemijającej młodości szczególnie mocno, kiedy uspokaja go wewnętrzne świa­
dectwo czystego sumienia i gdy jednocześnie zaznaje troskliwej opieki i wdzięcz­
ności ze strony bliskich. Jak pisze św. Grzegorz z Nazjanzu, człowiek wówczas 
«nie zestarzeje się duchem, ale pogodzi sig ze swym odejściem jako momentem 
niezbędnego wyzwolenia. Bezboleśnie przejdzie na druga stronę, gdzie nikt nie jest 
niedojrzały ani stary, ale wszyscy osiągnęli doskonały wiek duchowy».
Wszyscy znamy ludzi starych, którzy mogą być wymownym przykładem zdumie­
wającej młodości i żywotności ducha. Tych, którzy się z mmi stykają, potrafią sło­
wem pobudzać do działania, dodając otuchy własnym przykładem, uby społeczeń­
stwo umiało w pełni docenić ludzi starych, którzy w pewnych częściach świata 
mam na myśli zwłaszcza Afrykę -słusznie są darzeni szacunkiem jako «żywe bi- 
blioteki» mądrości, strażnicy bezcennego dziedzictwa ludzkiego i duchowego. 
Choć to prawda, iż w wymiarze fizycznym zazwyczaj potrzebują pomocy, prawdą 
jest też,że nawet w podeszłym wieku mogą być oparciem dla młodych, którzy sta­
wiają pierwsze kroki w życiu i szukają swojej drogi.

Mówiąc o ludziach starych, muszę zwrócić się także do młodych z zachętą aby 
towarzyszyli im swoją obecnością. Wzywam was, młodzi przyjaciele, byście trak­
towali ich wielkodusznie i z miłością. Starsi potrafią dać wam znacznie więcej, niż 
możecie sobie wyobrazić. W Księdze Mądrości Syrącha znajdujemy na ten temat 
takie pouczenia: «Nie odsuwaj od siebie opowiadania starców, albowiem i oni na­
uczyli się go od swoich ojców» (8,9); «Stań na zgromadzeniu starszych: a [jeśli] 
kto jest mądry, przyłącz się do niego!» (6,34), ponieważ «starcom przystoi mą- 
drosć» (25,5).
13. Chrześcijańska wspólnota może wiele skorzystać dzięki obecności osób w po­
deszłym wieku. Mam na myśli zwłaszcza sferę ewangelizacji: jej skuteczność nie 
zależy w gjównej mierze od sprawnego działania. W jakże wielu rodzinach wnuki 
poznają podstawy wiary dzięki dziadkom! Jednak ludzie starsi mogą wnosić do- 
broczyriny wkład także w wielu innych dziedzinach. Duch działą jak  i gdzie chce, 
nierzadko posługując się ludzkimi środkami, które w oczach świata uchodzą za
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James C. DobsonPEłEN KUCA
Skomplikowana osobowość czy czysta karta papieru?

Czy dziecko przychodzi na świat z ukształtowaną już osobowością, czy też 
jest niczym czysta karta papieru, na której odcisną się dopiero doświadczenia życia? 
w przeszłości niektórzy psychologowie ze szkoły behawioralnej uważali, że niemowlę 
w momencie narodzin me posiada żadnych cech emocjonalnych czy właściwych tylko 
sobie cech określających temperament. Według tej teorii pierwocrny osobowoścr za­
czynają się dopiero kształtować pod wpływem pierwszych przeżyć związanych z okre­
sem wczesnego dzieciństw/a. Ale większość rodziców i tak wie swoje. Każda matka, 
tuląca w chwilę po narodzinach swoje dziecko, czuje, żę ma ono własną osobowość. 
Pewne ważne studium naukowe wylicza dziewięć właściwości, które odróżniają nie­
mowlęta. Są to między innymi: usposobienie, stopień aktywności, reakcja na kontakt z 
otoczeniem. Odkryto również, że cechy osobowościowe zauważone u niemowląt 
utrzymują się także w późniejszym wieku.
Jestem przekonany, że każdy noworodek jest inny, podobnie jak każdy dorosły czło­
wiek posiada swoją indywidualność. "To po prostu decyduje o naszym człowieczeń- 
stwie. To, że myśleliśmy inaczej, było wielkim nieporozumieniem. Skoro każdy płatek 
śniegu ma niepowtarzalny wzór i każde ziarnko piasku nadmorskiego jest jedyne w 
swotm rodzaju, to nie ma sensu zakładać, że dziecr nie różnią się od srebie niczym sa­
mochody zjeżdżające z taśmy montażowej fabryki Forda.
Nie kwestionuję znaczenia środowiska i wpływu doświadczeń na to, kim jesteśmy i co 
myślimy, ale bez wątpienia każdy człowiek na ziemi jest niepowtarzalny i jedyny w 
swoim rodzaju od momentu narodzin.

W Boskim planie stworzenia nie ma żadnych taśm montażowych.

List Ojca Św. c.d. ze str. 1
Wiele osób znajduje zrozumienie i wsparcie u ludzi starych, samotnych lub chorych, 
ale umiejących dodać otuchy przez życzliwą radę, milczącą modlitwę, świadectwo 
cierpienia znoszonego z wytrwałą ufnością. Właśnie wówczas, gdy słabną ich siły i 
zdolność działania, nasi sędziwi bracia i siostry stają się szczególnie cennymi narzę­
dziami tajemnych zamysłów Opatrzności.Takze zatem z tego punktu widzenia, jak 
również ze względu na oczywiste potrzeby psychiczne ludzi starszych, najbardziej na­
turalnym środowiskiem przeżywania starości pozostaje to, w którym człowiek w pode­
szłym wieku czuje się «u siebie» - wśród krewnych, znajomych i przyjaciół - oraz 
gdzie może być jeszcze w jakiś sposób użytecznym. W miarę jak wzrastać będzie 
średnia długość życia, a w konsekwencji także liczba ludzi starych, coraz bardziej ko­
nieczne będzie krzewienie kultury, która akceptuje i ceni starość, a nie spycha jej na 
margines społeczeństwa.
Rozwiązaniem idealnym pozostaje obecność człowieka starego w rodzinie, której na­
leży zapewnić skuteczną pomoc socjalną, stosownie do potrzeb wzrastających wraz z 
upływem lat lub pogarszaniem się stanu zdrowia. Zdarzają się jednak sytuacje, w któ­
rych okoliczności zalecają lub nakazują umieszczenie człowieka starego w «domu 
starców», aby mógł przebywać w towarzystwie innych osób i korzystać ze specjali­
stycznej opieki. Instytucje te zasługują zatem na uznanie, doświadczenie zaś poucza 
nas, że ich posługa może być bardzo cenna, pod warunkiem, że kierują się nie tylko 
kryteriami sprawności organizacyjnej, ale dobrocią i wrażliwością. Wszystko to jest 
łatwiejsze, jeśli dzięki relacjom z krewnymi, przyjaciółmi i wspólnotami parafialnymi 
pensjonariusze domu starców mogą czuc się kochani i nadal przydatni społeczeństwu. 
W tym miejscu należy wspomnieć z podziwem i wdzięcznością o zgromadzeniach za­
konnych i stowarzyszeniach wolontariatu, które ze szczególnym poświeceniem opie-

a się ludźmi sta-rymi, zwłaszcza ubogimi, samotnymi tub znajdującymi się w trud- 
sytuacjach.

Drodzy ludzie starzy, trapieni przez kłopoty ze zdrowiem lub problemy innego rodza­
ju, jestem całym sercem z wami. Kiedy Bóg przyzwala, abyśmy cierpieli z powodu 
choroby, samotności lub z innych przyczyn związanych z podeszłym wiekiem, zawsze 
obdarza nas też łaską i mocą, byśmy z jeszcze większą miłością włączali się w ofiarę 
Jego Syna i głębiej uczestniczyli w realizacji Jego zbawczego zamysłu. Możemy byc 
pewni, że On jest Ojcem bogatym w miłość i miłosierdzie! c.d.n.
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Jasnogórski - modlimy się o 
trzeźwość Narodu i w intencji Misji 
Parafialnych, które będziemy przeżywać we 
wrześniu przed odpustem Św. Michała 
Archanioła . □  W tym tygodniu Msza św.
tylko w poniedziałek o godz. 20— a później 
Apel i we wtorek Msza św. o godz 7,— . Od 
wtorku Apel codziennie o godz. 21— ale bez 
kapłana. Serdecznie zapraszam. Do naszej 
modlitwy o trzeźwość dokładamy także 
wstrzemięźliwość od napojów alkoholowych 
wpisując się do księgi trzeźwościowej.D W 
sobotę 26.08 Uroczystość NMP Częstochow­
skiej

Chrzest św. - Zapowiedzi chrztu w Starym 
Testamencie. Od początku świata woda, zwy­

czajne i przedziwne stworzenie, 
jest źródłem życia i płodności. 
Pismo święte widzi ją  „ osło­
niętą” przez Ducha Świętego. 
Na początku świata Twój Duch 
unosił się nad wodami, aby już wte­
dy woda nabrała mocy uświęce­
nia . W tym tygodniu za łaskę 

chrztu św. dziękują : 24.08 Dawid Michalak, 
Małgorzata Szczepanik; 27.08 Krystian Bo- 
żętka, Janina Kamińska

Małżeństwo - „ Dlatego to mężczyzna opusz-
------------- -— — — cza ojca swego i matkę

! ■ " —  swoją i łączy się ze swą 
f  Jp \ żoną tak ściśle, że stają 
\ w J s s się jednym ciałem”. Je- 
M IŁ O Ś Ć  zus wskazuje, że oznacza 

to nienaruszalną jedność 
ich życia, przypominając, 
jaki był „na początku” 
zamysł Stwórcy: „ A tak 
już nie są dwoje, lecz 
jedno ciało”. Za łaskę 
sakramentu małżeń­

stwa dziękują w rocznicę jego zawarcia: 
27.08 Małgorzata i Jerzy Malinowski.

wejścia do radości Boga. W rocznicę śmier- 
ci polecamy Miłosierdziu Boże- 

• mu dusze wiernych : 21.08 + He- 
lena Bocheńska; 22.08 + Zofia 

* Piotrowska; 23.08 + Srtefania 
* Bek; 25.08 + Edward Głowa; 

26.08 + Franciszek Zajchowski ; 
Wieczny odpoczywanie racz 

im dać Panie!

Msze św> 1, pon. 21.08 + Stefania i Ka­
rol Bek 2. w t 22.08 + Zofia Piotrowska 
3. śr. 23.08 + Kazimiera Pietruszka 4. 
czw. 24.08 — — - 5. piąt. 25.08 — —
6. sob. 26.08 7. n. 27.08

MIŁOŚĆ
WICfcMO#

M A tto te K A

W kościele sprzątali: Krystyna Wojto­
wicz z Grzegorzem, Grażyna Szopa z 
Katarzyną i Jacek Bieniek . Bóg za­
płać !

Serdecznie dziękuję wszystkim naszym 
Panienkom, które ze zrozumieniem  
przyjęły pouczenie. Zrozumiały czym 
jest spotkanie z Jezusem na Mszy św. w 
kościele i przychodzą ubrane godnie. 
Przez to dają dowód swojej mądrości i 
szacunku dla świętego miejsca i zgro­
madzenia a przede wszystkim dla Jezu­
sa Chrystusa

budować na skale
Wierzyć znaczy widzieć i potwierdzać, 
że Chrystus jest prawdą.

Romano Guardini
Sprawiedliwy z wiary żyć będzie.

Z Listu do Hebrajczyków

Twierdzy Boga nie zdobywa się ani pod­
stępem, ani szturmem. Jest nie do atako­
wania. Ma niezliczone bramy otwarte 
tylko dla łagodnych.

Giuseppe A. Borgese

Ci, którzy umierają w łasce i przyjaźni z Bo- Sednem wiary chrześcijańskiej jest sto­
giem , ale nie są jeszcze całkowicie oczysz- Wo „brat”.
czeni, chociaż są już pewni swego zbawienia Ladislav Boros
wiecznego, przechodzą po śmierci oczysz­
czenie, by uzyskać świętość konieczną do



XX Niedziela Zwykła rok B
Rzekł do nich Jezus. Zaprawdę, zaprawdę, powiadam wam. Jeżeli nie będziecie 
spożywali Ciała Syna Człowieczego i nie będziecie pili Krwi Jego, nie będzie- 

w  ^  cie mieli życia

Spożywać Ciało Jezusa i Przy wspólnym stole sie- Przy wspólnym stole sie- 
pić Jego Krew znaczy dzą ci, których ciała po- dzą ci, których przelewa-
więcej niż wierzyć w krywają rany. Ucztujemy na jest krew. Tworzymy
Niego z nim i, żeby nie pożarła wspólnotę, żeby nie wy-

ich nienawiść. krwawiła się miłość.

To nie człowiek sprawia, że dary stają się Ciałem i Krwią Chrystusa, ale 
sam Chrystus, który został za nas ukrzyżowany. Kapłan reprezentujący 
Chrystusa wypowiada te słowa, ale ich skuteczność i łaska pochodzą od 
Boga. To je s t Ciało moje, mówi kapłan. Słowa przemieniają dary złożone 
w ofierze.


